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Przed kilku tygodniami pokazano nam film radziecki pt . "Pieśń"!ajgi" . Prz 

kilku miesi~cami ukazała się w Klubie Dobrej Książki powieść Niekrasowa pt 

"W okopach Stalingradu" . No a teraz ten "Tajmyr"! 

Z stawienie-na pierwszy rzut oka ry~ykowne-ale dające się rzeczowo _.us 
( 

prawiedliwić .Tak bowiem nad tą wsp~!ałą powieścią o wojnie , jak nad roman-

tycznym filmem o dalekiej Północy jale 1 w tej przewesołej i zwariowanej k 

medii daje się odczuć namacaln1.e nowy ,dojrzały styl ,nowa forma podawani.a 

1 przeprowadzania ~lllji).,-x tezy 1deolog1cznej , tezy budując go optymi­

zmu,&J~llfYllilXJS~KyXJl~:łpll::)t±p~. Optymizm zaś ten nie leży w słowach , 

ani nie w tahich formach propagando'!Ych 1 an1 publicystyce teatralnej czy 

powieś~iowej-ale przemawia przez fakty 1 l~dzi ,przemawia przez ich trosk~ 

1 radoać ,przez ich posta życiową 1 małe drobne szczególiki ich tycia. y 

daje mi się , te jest to najwyższa forma artystyczna oddziałY'vania społeczn 

go sztulci ,kt6ra dojrzała do obiektywnego pr~etwarzania 1 propago ani wie 

kich ideałów współczesnego życia.Jest to też dobry wzór dla naszych świ -

domych artystów poszukujących drogi wyrazu. 

Teatr Nowy nal.zy do plac6wek ,kt6re stale 1 uparcie dążą do podniesi 

nia swojej linii artystycznej . Ani Tuwim ani Meller nie obawiaj~ si~ sił n 

wych ,nieznanych tw rzy i ni reklamowanych nazwisk. I wychodzi 1m to -prawi 

zawsze - na dobre. Sojecka ,Hałaoińska ,Malikowska-mają bowiem,prócz tal~ntu , 

jeszcze jeden atut , atut ,powiedzmy sobie dość rzadki na warsza skich scena 

mianovicie mlod ść i ••• brak rutyny ,kt6ry-o paradoksie-jest także niemałym 

urokiem. . 
I Stara gwardia z Chmielewskim, Fertnerem, Cyglerem i Fidlere~ na czele 

również nie s, przeraziła si~ tempa , chociaż napewn Zygmint Chmielewski 

traci dziennie spra!'iedliwe pół ki pół kilo. Po setnym przedstavieniu go-
, 

t6w przejść do wagi piórkow j , czego mu serdecznie życzymy. / 
' Ostatnil u:va 1 pochwali należ' się ł r:tanow1 ellerowi 1kt6ry naogół 

I. 

bardzo szczę .śliwie wytłumaczył w sytuacji kto do kogo przynałezy 1 debiut 
,f 

1 
ybitnie utalentowany gra-

jącemu w roli j~ekoratora Romualdowi Nowickiemu. 1 l 

fik jest cep.n~ nabytkiem dla warszawskich teatr6 . Dał rea~~styczną , spoko 
I . 

ną , o czystej linii dekoraoj~ wn~trza ,uzupełniaj~oą inteligentnie całośó -, 
przemiłego W:f..dpwiska. 


